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KURYER LITEWSKI.
w W ilnie w Piątek dnia 7 Lutego v. s. i85o Roku.

W i a d o m o ś c i  K r a j o w e .

Sardu-P etersburg  dnia  26 stycznia .
Przez nay wyższy ukaz do iKantoru Dworu 

pod d. i 5 stycz,, Sędzia Grobińskiego powiatu G u­
berni i K u rla m k k ie y  , R adca Kol legia lny, Baron 
Henryk ѵоп-O ffenberg , zostaiący w stopniu K a -  
meriunkra, naym iłośc iw hy  mianowany został K a ­
mer berem D woru J. G. M . 1 )

__ Radca Tayny, Senator, P ośnikow , prze­
niesiony został z D epartam entów M oskiewskich 
Senatu do S. P etersbursk ich . (G. S.)

—  C e s a r z  J egomość  raczył upoważnić K o ­
mitet Inw alidów  do przyjęcia su m m y pięciukroć

\ sta tys ięcy  rubli asś. , oLarowaney przez Radcę 
Kuilegialnego, Paw ła D em idow a , na wdowy i sie­
roty w oiow ników , którzy uskutecznili pamiętne 
prreyście Bałkanów. (J . d . S . P .)

— Od niejakiego czasu opowiadają z naynie- 
doizecznieyszemi odmianami i powiększeniem o 
mnóstwie ludzi, którzy tu mieli pomrzeć od m ą­
ki, emięszaney z arszenikiein. Przy iem ną nam iest 
u iadomic czytelników naszych , źe z liczby 44 
Jti.izi, k tórzy  zachorowali od użycia mąki, do któ- 
rey przez nieostrożność lub innym przypadkiem  
wriypany by ł  arszenik, dwóch tylko  umarło, resz­
ta zaś troskliwością naszey Policy i uratowana w y­
zdrowiała. M ąka kupioną była w iednyrn kramie

І ѵі części M o s k ie w s k iy f a ci, co pochorowali,  sa­
rn- ieszcze nie wiedzieli przyczyny nagłe у awoiey 
niemocy, kiedy iuż Policya dowiedziawszy się o 

f p/zypadku, przedsięwzięła nayskutecznieysze i n»y- 
r  ztropnieysze ś rz o d k i , i potrafiła  ocalić wyzey 
oznaczoną liczbę o tru tych. (G. S. P )

__ Gazeta Tyfliska, która wychodziła raz na
t, dzień, od 1 stycznia r .  t. 18З0, będzie wychodzić 
ł wa razy: w e czwartek w dniu odeyścia ex tra-  
pocziy, a drugi raz bez oznaczenia, w dobę po p rz y ­
byciu teyze poczty. Dodatek do ceny prenume- 
lacyyney z tey strony Kaukazu wynosi na ro k  
rub. srebr. 7, a na pół ro k u  4, z tamtey zaś stro- 

j ny K aukazu 55 r. assyg. na rok, a 25 r. na pół ro -  
| kn. (Й* 1 )  _________

P  oktawa i  o s tyczn ia .
Dnia 4 stycznia o godzinie 7 wieczorem, przy­

byli do P ó łta w y , udaiący się do S. Petersburga, 
Posłowie P orty  Ottomańskiey, H a lil-P a sza  i M i­
nister N edzib -jE ffend i, z będącymi przy nich U- 
rzędnikami: Sekretarzem poselstwa S a r y m -E ffe n - 
di, Adiutantami Paszy, Pótkow nikam i: H a j i z - A - 
gą  i N  arn ik-E ffend i i Naczelnikami szwadrono- 
wemi B a c h r i-A g ą  \ A li-A gą-, tłumaczami: p ie rw ­
szym, S te fa n i-JE o g o rid i z synem, i drugim I z a a ­
kiem  T rid a tem .

Po przy byciu poselstwa do m iasta ,H a lil-P asza  
p rzysła ł do P.Małorossyyskiego W ojennego G u b er­
natora,swego adiutanta Półko wnika N  arnik-E ffendi 
z oświadczeniem wdzięczności, za spokoyność przez 
n i c h tdoznaną w czasie przejazdu przez gubernią 
pod rządem Jego zostaiącą: poczera Xiążę odwie­
dził p ryw atn ie  Н аШ а-P a szę  w iego mieszkaniu, 
p^zygotowanem w domu» Cywilnego Gubernatora.

"Nazajutrz t. i. 5 stycz. Posłowie ze swoim 
orszakiem udali się do P. Małorossyyskiego W o ­
jennego Gubernatora, gdzie byli zebrani wszyscy 
woyskowi i cywilni urzędnicy, i  po wzaiemnem 
przyw itaniu , mieli śniadanie.

Po ekońozonem w dniu tym nabożeństwie, P.

Małorossyyski W oienny  Gubernator, przeieEdżał 
się z H a lil-P a szą  i okazywał mu wszystkie p u ­
bliczne zaprowadzenia naszego miasta.

O pół do 4tey posłowie T ureccy  z orsza­
kiem byli na obiedzie, w czasie którego grali t r ę ­
bacza *>ółl n astrachańskiego kiryssyerów , p rzy  
odgłosie k tórych H alil-P aszą  wzniósł toast za 
zdrowie J ego C esarski  e t  Mości, a potem P. Ma* 
łoroseyyski W oienny Gubernator za zdrowie Ce* 
sarza P orty  Ottomańskiey. Reszta dnia tego po­
święcona była na odpoczynek.

Dnia 6, P. Małorossyyski W oienny Gubernator 
zaprosił H a lila -P  aszę  , JSedzib-E ffendego  i przy 
n ich  będących urzędników, na bal, na którym  tro ­
skliwość gospodarza w uczynieniu tym niezwy* 
czaynym Gościom iak naywiększey przyjemności, 
i uprzeymość dam naszych całkiem się im podo­
bały. H a lil-P a sza  z niewymuszoną wesołością t m -  
czył poloneza ze wszystkiemi damami, a M in iste r  
N ed zib -E jfen d i poszedł za iego przykładem. Ot* 
tomani w  czasie wieczerzy siedzieli między da­
mami naszemi i  obcowanie z uprzeymemi sąsiad­
kami było im daleko przyiemnieysze od uczt 0- 
byczaiem azyatyckim 5 ale też dziwiliśmy się ich  
ukształceniu , znaiomości świata , grzeczności i  
przyjemności w obcowaniu.

Dnia 7, poselstwo wyiecbało z Półtaw y i w  
ostatniey w ń  C zutow o , caiezącey do J W .  H r a ­
biego W .  P, K oczuheja, mieli obiad, dany przez 
P. Małorossyyskiego Woiennego Gubernatora, po 
k tó rym  udali się w dalszą drogę.

P. S. W  kraiu  naszym teraźnioysza zima mo­
że się nazwać niepamiętną z ostrości. Od mie­
siąca listopada do pierwszych dni stycznia m ro­
zy trw a ły  od з5 do 22 stopni j p ierw szych dni 
stycznia pokazała się była odliga, ale od d. 5 m ro ­
zy znowu nastąpiły. Śnieg dosyć obfity i droga 
sanna prze wyborna. [G. S. P .)

Odessa dnia  22 s tyczn ia *
Nie maiąc przyczyny do o b a w y , bawić się 

nie przestaiemy. W  poniedziałek 20 stycznia by ł  
u  nas drugi bal publiczny składkowy, na k tórym  
było więcey 35o osób. Zgromadzenie było  iesz­
cze świetmeysze , iak pierwsze , o którem donie­
śliśmy w N. 4 naszego dziennika. Obfitość wszy­
stkiego, oświecenie, i urządzenie sali, w którey znay- 
dowała się większa część publiczności, czyniły, 
ten bal dla wielu przyjemnym.

—. W  tych  dniach przybył e Pe tersburga  
do Odessy Xiąże Awgański, Szachzade M a h o m et 
M u sta fa .  («7. dW d.)

JDubossary dnia i 5 s tyczn ia .
Dziś w nocy p rzyby ł tu P. Noworossyyski 

i Bessarabski Jenerał-G ubernator.  W  kilka godzin 
po iego przybyciu wypuszczoną została z tu tey- 
szey kwarantanny na zupełną p rak tykę  pierwsza 
brygada buchskiey ułańskiey d y w izy i , która u* 
koriczyła całkowity term in kwarantannowy i o- 
czyszczoną została podług całey ścisłości p rzepi­
sów, iakim podlega każdy podróżny. Dla umie­
szczenia tego woyska porobione były  przy kw a­
rantannie bardzo wygodne i ciepłe ziemianki. Na 
mieysce brygady ułańskiey wchodzą do tychże 
ziemianek odwodowe roty  arty lleryi.  Druga dy- 
wizys huzarów tymże sposobem odbywa teraz kw a­
rantannę. (Л d^ Od.)



Kiszeni fi w dnia 16 styczni di
P. Noworossyyski i Bessarabski Jenói*2?-Gu- 

Ыиіаіог przybył d/.iś do tuleyszego miasta. Stad 
naszego obwodu ze względu na publiczne zdrowie 
coraz się polepsza: z 87 wsi i miast , które były 
zarażone , pozostaie teraz w opasaniu tylko 17, z 
których 10 w tych dniach będą uwolnione* W  
koloniach cudzoziemskich osadników zaraza takoż 
się zmniejszyła. (J.d ’Od.)

Żzmaił dnia 6 stycznia.
Dzień dzisiejszy uroczyście się święci przez 

wszystkich i wszędzie; ale wątpię^ żeby była gdzie 
uroczystość dnia tego podobną naszey. Trapiące 
nas od dawnego czasu nieszczęście zarazy, iuz od 
miesiąca ustało, i wolna kommunikacya wewnątrz 
miasta wznowiona: przed iey odkryciem odbyło się 
nabożeństwo z poświęceniem wody na placu, pierw­
szy odgłos dzwono w, po sześcioro iesięcznerri ich mil­
czeniu, ożywił każdego i zgromadził lud na plac 
ze wszystkich części miasta. Około godz. логап- 
ney rozpoczęła się parada półko w pieszego i kon­
nego Kozaków duuayskich; potem zebrało się du­
chowieństwo i na około niego uszykował się p&łk 
pieszy w półkole , za półkiem stały oddziałami, 
Zgromadzenia mieyskie rozmaitych narodów, we­
wnątrz koła na prawey stronie umieścili się za­
proszeni PP. Sztaba i Obaroficerowie zapaśnych 
batalionów kordon utrzymujących, a na lewey 
■wszyscy urzędnicy i obywatele , którzy mieli u- 
dzi&ł w przytłumieniu zarazy pod rozporządzeniem 
czasowego Komendanta miasta i Prezydenta oso­
bno ustanowionego Komitetu P. Jenerał-Maiora 
i Kawalera Alexego Teodorowicza Lachowicza. 
Obchód ten stawił wspaniały i poruszający widok; 
na twarzy każdego z obecnych malowały się: głę­
boka cześć za zesłane z niebios dobrodziejstwo, 
•wdzięczność opiekuńczej7 Zwierzchności, i radość 
powszechna z ustalonego szczęścia. Szanowny Pa­
sterz, tuteyszego soboru Protoierey i Kawaler 
Glizian, miał stosowną do okoliczności mowę, po 
którey P. Komendant w krótkich słowach, ale 
bardzo stosownych i poruszaiących, pozdrowił 
wszystkie mieyskie zgromadzenia przywróceniem 
pomyślności, oraz dziękował urzędnikom i obywa­
telom za ochoczą i przyjacielską pomoc w przy­
tłumieniu zarazy; na tę mowę odpowiedział Czło­
nek Komitetu P. Podpóikow oik ITitiaź, imie­
niu całego miasta. Poczerń'dozwolono ludowi u< 
dać się na poświęcenie Jordanu na rzece Dunaiu. Po 
Odprawieniu świętych obrzędów, obywatele wszy­
stkich stanów, przeięci uczuciami szczerey wdzię­
czności za okazana im od Rządu dobrodzieystwa, 
Zaprosili na obiad P. czaso wego Komendanta, wszy­
stkich PP. Jenerałów Sztab i Ober-oficerów, u- 
rżędników cywilnych i znakomitszych obywateli. 
Na tem zgromadzeniu było więcey sta osób, ku 
końcowi obiadu spełniano za zdrowie i długie la­
ta ubóstwianego M on ar ch y  naszego i ca Iey N ay- 
J a ś n i e y s z e y  Familii, opiekuńczego Maczelnika P. 
Jenerał-Gubernatora i tych wszystkich, którzy by­
li urzędnikami lub się przyłożyli do zatamowania 
zarazy. Toastom towarzyszyły okrzyki ur«! a ko­
mendom półków Kozaków dunayskich rozdane por­
cja  wódki na rachunek miejskich gromad. [W . O.)

W i e ś  ІГЬ о l i e.
W  maiątku JW* Hrabiego Włodzimierza Or­

łowa, w G u ber mi Symbirskiey , w powiecie Sa- 
marskim położonym, znayduie się wioska Czuwa- 
szów, Taydanowo, licząca więcey 700 dusz. Lud 
ten nie był oświecony światłem Ewangelii. Je­
den dworski JW . Hrabiego, nazwiskiem łbraiewt 
rodem z te у że wioski, leszcze w małoletności o- 
chrzczony, staraniem swoiern i przekonywaniem 
więcey iak prżez 10 lat, doprowadził nakoniec mie­
szkańców pomienioney wsi do tego, iż wszyscy ie- 
dno/godnie postanowili przyiąć wial*ęchrzcściąńską, 
co też wykonali uroczyście, dnia 5o sierpnia r.z.1829. 
Ten święty obrzęd odbył się następującym spo­
sobem.

Gdy Nayprzewielebnieyszy Arcybiskup Ka­
zański i Symbirski Filarety objeżdżając swoię Dje-

ćezyą dowiedział s?̂  w mieście ŚamarU  о 
nie Czuwaszów przyjęcia chrztu ś., zatem 20 sierp* 
ma przybył umyślnie do Wsi Usolja, gdzie po mszy 
xv Cerkwi Przemienieniu Pańskiego przyiąw-Zy 
od Starszyzny czuwaskiey prośbę, przez nauki zba­
wienne umocnił ich bardziej w postanowieniu, dat
im imiona chrześciańskie,zbliżone do dzu wąskich,po­
błogosławił 1 odpraw ił do domów,z&leci w szy,żeby na 
dzień następny do chrztu byli przygotowani. Tym­
czasem v\ ysiano po Cerkiew obozową Woyska Ko­
zackiego i to wszystko, co było potrzehnóm do te­
go Sakramentu, do miasta Stawropola; a blizko wsi 
Taydanowy, na rzece Aktuszy, przygotowane zo­
stały dwie wielkie Chrzcielnice , w znacznej ie- 
dna od drugiej odległości, ogrodzone łubem, ie- 
dna dla mężczyzn, a druga dla niewiast. W  każ- 
dey z tych' Chrzcielnic urządzono więcey i5 ką­
pieli, oddzielonych iedna od drugiej'deskami.

Następnego dnia 3o sierpnia, po przybyciu 
Nayprzewielebnieyszego Filareta do wsi Tayda- 
nowo, wszyscy Czuwasi z żonami i dziećmi, wszel­
kiego wieku i płci, wziąwszy z sobą białe" koszu­
le, zebrali się przy rzeczce wspomnioney i nastą­
pił uroczysty Sakrament Chrztu. Przy pierwszej 
męzkiey chrzcielnicy znaydowało się do 10 ka­
płanów, pod naczelnictwem samego Arcybiskupa: 
przy drugiej żeńskiej około 6 pod naczelnictwem 
Dziekana. Przy odbywaniu Sakramentu zachowa­
ny był najściślejszy porządek. Maiący bydź 
chrzczeni, kolejno przystępowali do Arcy-Pasie- 
rza lub do którego z Kapłanów, zstępowali po de­
skach do kąpieli i po trzykrotnem zanurzeniu się 
wychodzili z wody, otrzymując krzyże i pasy, a 
odszedłszy na stronę, wkładali na siebie białe ko­
szule. Naywspanialszym było widokiem , gdy 
wszyscy ochrzczeni, poprzedzani przez tryumfu­
jącego Arcy-Pasterza, Archimandrytę i Kapłanów 
trzykrotnie obchodzili xvokoło leżący na stole 
Krzyż i Ewangelią, przy grzmiącem^pieom: I ły .  
którzyście się w Chrystusa chrzcili, w Chrystu1 
saście się przyoblekli.

Po odbyciu Chrztu ś., Arcy-Biskup z całein 
duchowieństwem, no w o ochrzczonym i i mnóztweoi 
zgromadzonego ludu , udał się do cerkwi ohozo- 
wey , gdzie odprawił dziękczynne nabożeństwo, 
po którem każdy z nawróconych, przystępując do 
Krzyża, dostawał drobną srebrną monetę z sum­
my Arcybiskupa. Poczem był przygotowany obiad, 
który pobłogosławił sam Arcypasterz, iedząc z no- 
węo chrzczonym i 1 ze wszystkimi duchownymi.

Pobożna miłość tych nowych dzieci Kościo­
ła Chrystusowego ku Arcybiskupoxvi Filaretów! 
tak była wielką, że na ternże samem mieyscu do­
czekali się lego odiazdu i z widocznym w oczach 
żalem rozstawali się ze swoim Oświecicieiem. O 
tey uroczystości ogólnie powiedzieć można, że o- 
becność Arcybiskupa , Arcbiraandryty , licznych 
Kapłanów i Dyakonów, tłumy ochrzczonych i cie­
kawych wszelkiego stanu, wieku i płci, rozczule­
nie i radość, pustelnicze położenie miejsca, rzecz­
ka, chrzcielnice , cerkiew , namiot dla Biskupa 
wszystko to wystawiało poruszający i  wspaniały 
widok i dawało naocznemu świadkowi jasne wy­
obrażenie o dawnym chrzcie BoFsyan za W iel­
kiego Xiążęcia Włodzimierza. (G.S.P.)

Symferopol dnia 8 stycznia.
Nie bez zadziwienia widzimy, że w Odessie 

trwaią silne mrozy, kiedy przeciwnie u nas prze­
śliczna 1 najcieplejsza pogoda. Przechadzamy się 
po ogrodach 1 polach bez płaszczów. Słońce świe­
ci i grzeie iak na początku wiosny. (G. S. P.)

K r ó l b w s t w o  P o l s k i e .
Warszawa dnia i 1 lutego.

(s Gazety Warszawtkiey).
nr ’ ^т?-ЕПІСа ^ r0f*z‘0 duc.o Gksaiizewiczowskiey 
Mości W ielkiego Х іесід MICHAŁA, olcho,ko- 
Щ była na dum onegdłysżym w stolicy Króle w- 
f lWa i  olskiego przez stosowne nabożeństwo, od­
byte w kościele Metropolitalnym ś. Jana,  n« 
ktorem znajdowały się wszystkie Władze Bza- 
do we* 8



м*. Uniwersytet K rólew ski Thinł to stcięsoie w 
Fdku up! ynionym, iż Na у iaśoie) szy i Nay rrirłoąci- 
Wszy M O N A R C H A , N. N*st$pe> Tronu A LE- 
X A N O E H  . Nayiaśriiey^y W is t  ki 'X*ąsę W ey- 
marsk i, tudzież Nayb-śii eysza Jey  Cesarze wieżo w'- 
Ska Mość W ielka  X>ężua Wey marska, nie tylko 
raczyli zaszczycić obecnością s woią i ego zbiory 
baukowe, wchodzić w szczegóły i potrzeby ty c h ­
że, ale nadto wzbogacili ie darami równie koszto- 
w nem i, iak dla umieiętności i sztuk ważueoii.

Nayiaśnieyszy PAN nayłaskawiey darować 
raczy ł ,  rzadkiey wielkości sztuki rodzimego zło­
ta i p l a ty n y , pochodzących z no w o odkrytych 
kopalni Sy brrskich. Jey  Cesar ze widzowska Mość 
W ie lk a  Xiężna W eym arska , ośmdziesiąt pięć e- 
xem plarzy rzadkich roślin żywych» oraz zbiór 
rysunków ręc nyeh D iirera , wydany przez Stria?• 
n era  i podobnyż zbiór Łukasza G ranach,

Jego Cesarzewiczowska Mość W ie lk i  Xiążę 
K O N S T A N T Y  łaskawie darować raczył do G a­
binetu Zoologicznego bardzo pięknego charta wo­
łoskiego.

Oprócz powyższych darów, zbiory U niw er­
sy teckie  pomnożone zostały w tymże upłynionym 
1829 roku przez ofiary osób prywatnych* które 
następnie są wyliczone.

— Karol K a czko w sk i , Doktor Medycyny i 
C h iru rg i i ,  p rzybył w tych  dniach do / / arszaw y, 
dla obięcia katedry  K lin ik i  i Terap ii  przy tutey- 
Szym Uniwersytecie»

— Jeden z naycelnieyszych fabrykantów fo r ­
tepianów A . L e s z c z y ń s k i, onegdny , po kró lk iey  
chorobie, zakończył życie. Jego fortepiaoa, robio­
ne w W a rsza w ie , wyrów nyw ały  naywyborniey- 
szym zagranicznym. Byłto człowiek zacny, rze­
te ln y ,  pracowity. Podw akroć otrzymał medale. 
Ż y ł  lal 4o i kilka.

— Dnia onegdayszego rozstał się rów nie i  
tym  światem, J P .  K lu ko w ski, właściciel iednego 
z naycelnieyszych składów nót i instrumentów 
m uzycznych w W arszaw ie .

(z Korrespóndenta Warszawskiego.)
Przybył tu JO. Xiążę W oiewoda Adam 

Czartoryski.
— Staraniem i nakładem Józefa Kośmińskiego 

wyszedł 6 poszyt portretów K rólów  Polskich i 
znakomitych naszego kraiu mężów, z opisem ży­
cia o każdym, obeymuiący wizerunki : Zygm un­
ta I I I ,  K rom era , Kopczyńskiego i Karpińskiego»

— Czytamy W dziennikach zagranicznych, 
ze pomiędzy teologami, znayduiącymi się na sobo­
rze katolickiego kościoła %v Baltimorze (północ­
ne у Ameryce), był także Polak iezuita X. Ł z ie -  
rozyński.

A m e r y k a .
W a sh in g to n , dnia K gr udnia  i 8 2 ^

(Journal de St. P tersbourg.)
Poselstwo P rezy d en ta  S tanów  - Zjednoczonych  

ud m e r y l i  L  óisiocney.
. (.Cing 6ty.)

Od ostatniego posiedzenia kongressil, ód kry* 
to liczne szalbierstwa, popełnione ze szkodą sk a r ­
bu, k tó rych  sp raw ców , za obowiązek sobie po* 
czytałem, trybem  kryminalistów» pociągnąć przed 
sąd Stanów-Zjednoczonych tego powiatu» Sądziłem, 
i było to takoż zdaniem biegłych adwokatów, za* 
p y ty w an y c h  w tey rzeczy, że de l ikw enc i*  pod­
legają karom, przepisanym aktem l^go kongressu, 
potw ierdzonym  w dniu 5 marca 1826, na pov^cią- 
gnienie szalbierstw popełnianych ze szkodą rzą­
du Stanów-Zjednoczonych. Lecz, może skutkiem 
jakiey wady w prawie, lub w lego wypełnianiu, 
wszelkie usiłowania, Zmierzające ku zastosowaniu 
go do winowayców, były  próżne, a rząd uyrzał 
się w konieczności, ocieczenia się do przepisów 
próżnych i niedostatecznych prawa cywilnego. Jest 
więc moią powinnością zwrócić waszę .uwagę na 
p ra w a ,  ustanowione dla wspierania interessów 
Skarbu. Jeżeli niemasz w istocie żadnego prze­
pisu , dającego rządowi władzę rozciągania , na 
n iew iernych  stróżów mienia publicznego, kary, na

istcą 5$8słiigiii6 tnyoćźywisOge uchybienie 8 n уш
obowiązkom, a nawet óćh  kradzież, konieczną irsfc 
rzeczą zaradzić tak ni*bezpiecznemu pominieniu* 
Jeśli, przeciwnie, wytłumaczono praw o o mcżtue] 
a winGwoycy, Warci kary, k tórą  ono przepisuie. 
Zostaliby od mey Uwolnieni przez subtelności wy* 
krętów ; tedy nieuchronną łest, sprostować p ra ­
wu tak, iżby stało się dość iasoóm ku odw róce­
niu wszelkiego nowego zamiaru wybiegu, i zepe- 
Wnietiiu i ego pełnienia w pierwotuóm znaczenia 
jego przepisów.

W  iednym 7  przypadków nayiaWnieyszegd 
występku, sąd zadecydował, że statut, ogranicza­
jący do dwóch lat termin, dozwolony na poszu­
kiwanie szalbierstwa, sprzeciwia się dalszemu po­
pieraniu tego, o które chodziło* W  tey Sprawie* 
wszystkie dowody szalbierstwa, a nawet wszystkie* 
dokumenta » które mogły przywieść do jego o d ­
k ry c ia ,  zostawały w ręku  w iaó w ay c  , aż do u- 
płynienia dwóch lat przepisanych. Z . ^ i e ,  zwło* 
ka, dozwolona prawami , nie powinnaby iść na 
stronę winowaycy, skoro zatrzymuie w sw-em rę­
ku  dovvody swoiego występku- tym bardziey więc 
urzędnik publiczny, nieprzestaiący łup ić  skarbu» 
a taiąoy wszelką o tern poszlakę w kró tk im  prze­
ciągu dwóch lat, nie powinien mieć przywilej a  
na tę zwłokę. Wnośżę więc poprawienie prawa w 
ten sposób, iżby każdy pryw atny  pokrzywdzony, 
rów nie iak rząd» miał moc poszukiwania drogą 
kryminalną, w przeciągu dwóch lat, licząc od dnia 
odkrycia szalbierstwa, lub ukończenia służby o b ­
winionego.

Rzecz, ta skłania mię do wymagania że stro* 
tiy k o n g re su  śledztwa ieneraluego, a bardzo szcze* 
goło w ego, co do stanu rządu, dla dowiedzenia się 
jakie można poczynię kassacye i oszczędzenia, tu* 
dzież, iak można ulepszyć organiźacyą rozlicznych, 
iego gałęzi, dla zapewnienia w sposób przyzWoi* 
ty  odpowiedzialności ajentów publicznych, jako 
też skuteczności i sprawiedliwości aktó w rzadti.

R aport  sekretarza D epartam entu w0yny da 
wam poznać stan naszego Woyska, fortyfikacyy, 
arsenałów 1 naszych interessów z fndyanami. D o­
bra  karność woyska, instrukcya i nekwipowanid 
milicyi* wychowanie dawane młodzieży w zak ła­
dzie W est-Po in t  i skupienie śrzodków obrony, da­
jących się zastosować do siły morskie y, sąto wszy* 
stko przyczyny, k tóre  pow inny w pływ ać toa u* 
trzymanie pokoiu , którym się cieszymy, a k tó­
rych uwiecznienia gorąco pragnąć powinni wszys 
scy dobrzy obywatele, zwłaszcza zaś ci, co dozna­
li klęsk wojennych*

Stosunki gałęzi podrzędnych tey  służby, li- 
kazuią porządek i regularność, które iey przynoś 
szą nsywięcey zaszczytu 5 oficerowie i żołnierze 
ożywieni są uczuciem swych obowiązków, i pod­
dają się przymusom ścisłe у karności, Z ową go* 
to w ością » która przystoi stanowi woyskowemib 
Nowe iednak rozporządzenia prawodawcze gą po­
t rzebne ,  ku zapobieżeniu niepr-zyz w oi teściom, 
wskazanym w' raporcie, o którym mowa, a z k tó ­
ry c h  nad wielu, czuię się oho wiązanym^ nieco się 
rozszerzyć*

Ponieważ akt kongreśsti dnia iż marca 1821, 
względem zredukowania i ustalenia stanu woy- 
skowego , nie został wypełniony, co do dowódz­
twa jednego regimentu arty ileryi,  nie może więc 
teraz służyć za przewodnictwo władzy wy ko na w* 
czey, w nominowaniu na ten urząd. Trudność tft 
byłaby usuniętą aktem objaśniającym, k tóryby o- 
Znaczył, iakiey klassie officei ó -v ma bydz' ten sto* 
pień dawany, to i e s t , czy podług listy woysko- 
wey takiey, iaka była przed aktem r. 1821, czy 
takiey, iaką ów akt postanowił. Potrzebaby też 
oznaczyć z większą dokładnością żołd i dochody 
Oficerów w ogólności* N aptzykład, regttlamenta 
naznaczają p łatnikowi a ch iru rgow i naczelne­
mu, żołdu rocznego 2,5oo dollarów; lecz zamil- 
czaią zupełnie o artykułach, k tórych w pew nych 
Zdarzeniach potrzebaby było im dozwolić, aby 
byli w stanie dopełniania obowiązków swe у s ł u ­
żby* Pod dawnieyszemi za rządam i» okoliczności 
tylko stanowiły o różnych allokacyach , które
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im  пггѵѵтохѵапо; lecz nigdy żadne w tey mierze 
„raw id to  iednostayne, nie było zachowywane. Są 
nieprzyzwoitości tegoż rodzaiu w wielu innych 
zdarzeniach, gdzie tłumaczenie, iskte atenci odpo­
wiedzialni daią regulamenlom, może dziatac roz- 
maicie» sprawiać zaraięszeme, i wysławiać urzę­
dników na zarzut, że wymagali tego, co się im
zgoła nie należało. r . ,
5 Polecam całey waszey troskliwości Akade-

mia militarną, iako ieden z naypewmeyszych n a ­
szych śrzodków obrony narodow ej. Ins ty tuc ja  ta, 
uczyniła iuź na у szczęśliwszy w pływ  na charak ter 
moralny i in te lek tu a ln y  woyska, a ci, co wyszedł­
b y  zn iey ,  mogą opuścić zawód woysko wy, nie­
m n ie j  zapewne będą pożyteczni kraiow, , iak i 
zwyczayni obywatele. W iadomości ich m ili tar­
ne przydadzą się w służbie milicyi, i dostarczą te-
mu rodaaiowi woyska, owych korzyści,  które, 
pod tym  względem, są przywilejem woysk sta-

łyCh*Drueiem ulepszeniem byłoby  zniesienie R a ­
dy m arynarki,  takiey, iaką iest teraz, a ustano­
wienie natomiast biór podobnych, іакіе są w de­
partam encie woyny. Każdy z członków Rady, po­
stawiony na czele odrębnego b.ora, maiąc włożo­
ne  na siebie szczególne obowiązki, uczułby w ca- 
łev  rozciągłości tę odpowiedzialność zbawienną, 
k tó ra  nie może bydź dzieloną bez stosunkowego 
osłabienia. Pożyteczne ich  usługi, stałyby się le ­
szcze pozytecznieyszemu iak ty lko  byłyby poświę­
cone osobnym częściom w ielkich spraw m arynar­
k i do k tórych  pomyślności przykładać się każdy 
z nich, naydzielnieyszemi pobudkami, byłby po­
dniecanym. Nadaiąc każdey gałęzi służby cechę 
prostszą i wyraźnieyszą, i czyniąc ,ą skuteczniej­
szą, urządzenie to sprzyiałoby oraz nayscisieyszey 
ekonomice w  wydatkach publicznych.

W niosę także, iako najlepszy srzodek zapo­
bieżenia wadom, które są w organizacji ko rp u ­
su żołnierzy m orskich , wcielenie iego do artyile- 
r v i  lub piechoty. Chociaż siła liczebna tego k o r ­
pusu mało co iest większa, niż w regimencie pie­
choty  , ma on iedn&k, oprocz swego podpołko- 
w nika dowodzącego, pięciu podpołko  w mk o w pa­
ten tow anych , którzy pobieraią całkowity żołd i  
dochody swey rangi,/ na mocy patentu, nie czyniąc 
odpowiednich usług. A rty l le rya  i piechota mo­
g łyby  rów nie  dobrze pełnić służbę żołnierza m or­
skiego , k tóra  nie potrzebnie źadney in s tru k c ji  
szczególnej. {D alszy F iag nastąpi).

F  R A N C T A.

rym  umieszczono listy X . P r a d t  i Pana C onstant 
o moiey dyktaturze. P rzykro  mi iest n ad e r ,  iż 
Pan C onstant przywłaszcza sobie praw o sądzenia 
moich czynności, nie znaiąc ani faktów, ani p rz y ­
czyn. W alczy łem  za wolność i s ław ę ,  a nie od­
niosłem innych ztąd korzyści prócz imienia t y r a ­
na, co iest nadmiarem nieszczęścia/’

А  14 G Ł l A.
L o n d y n , dnia  25 s tyczn ia .

(z G a z e ty  W a r s z a w s k i e j ) .
Mówią t u ,  iż między naszym gabinetem a 

pewnem M ocarstwem na stałym lądzie odbywaią 
się układy względem stalszego ugruntowania po- 
koiu i utrzymania równowagi Europeyskiey , co 
po większey części iest powodem tak częstego w y­
syłania gońców do Stambułu*  W ie lk i  w pływ  A n ­
glii na ląd stały upada codziennie, a nic dla niey 
nie może bydź szkodliwszego, iak posądzanie ią o 
dwuznaczną politykę. Słychać, iż M inistrowie nie 
są zadowoleni z Posła naszego w Stam bule , i że 
w skutku tego Pan  R obert Gordon nie długo u - 
rząd swóy sprawować będzie. U kłady między H r .  
GuiUemmot, a Y ice-K ró lem  E g ip tu  ściągaią zno­
wu na siebie uwagę naszych polityków; tymcza­
sem gabinet nasz zaw arł trak ta t  handlowy z Ce­
sarzem Austryackim. O układach z Xięcieęn Sa- 
sko-Kuhurgskim Leopoldem  względem Grecyi 
nie wiemy nic pewnego. Źadney iednajc nie pod­
pada wątpliwości, iż stosownie do życzenia M o­
carstw pośrzedniczych w sprawie G reck ie j ,  powo­
łany zo^uł do tego nowego tronu, obeymie go, i 
iak  się spodziewać należy, będzie dobrze przyię- 
ty  od odradzającego się narodu. W yniesienie 
Grecyi na państwo niepodległe , uznane po d łu ­
g ich  układach przez wszystkie Mocarstwa E u ro -  
peyskie, dowodzi wielkiego zwycięztwa ludzkości 
i cywilizacji naszych czasów nad barbarzyń­
stwem.

P etryk  dn ia  22 s tyczn ia .
(z Gazety W arsiawskiey.) ^

Goniec F ra n cu zk i, a po nim G azeta Frań*  
c y i , umieściły następuiący artykuł: „ W i d u  mie­
szkańców stolicy otrzymało dziś dosyć zie w y­
drukow ane pismo datowane z L u xem b u rg a  dnia 
6 stycznia i podpisane przez iakiegos Aięcia Nor- 
mandzkiego , k tóry  bardzo uprzeymie uprasza o 
t ron  Francuzki,  ponieważ mieni się bydz synem 
L u d w ika  X V I  i d. 29 czerwca i 794 roku uciekł 
z więzienia. Uskarża się na to, iż go z ziemi * ran- 
cuzkiey wypędzono, i mówi o podanej w roku 1020 
prośbie do Izby Parów. O d kilku lat rozchodzi­
ły  się podobne listy iakiegos Xięcia Normamiyi, 
k tó ry  żądania swe zanosi do Parów  I  rancuzkich. 
K o n sty tu cyo n is ta  wspomina o tem samem piśmie 
dodając, iż mnóztwo exem plarzy rozdano pomię­
dzy mieszkańców stolicy, i że na samym wstępie 
iest następuiący napis: „L udw ik  K a ro l Bourbon , 
X iążę Normandyi , syn nieszczęśliwego Ludw ika  
X V I , do swoich w spółobyw ate li/’

B o liw a r  pisał z P ira g a yen t  pod dniem 27 
lipca  do F r a n c j i  w następuiącey osnowie: 
trzymałem Dziennik Goniec F ra n cu zk i  , w kto-

(z K o r re s p o n d e n ta  W arsz aw sk ieg o ) .
Dnia з 4 odbyła się rada gabinetowa w szy­

stkich ministrów, która trw a ła  przeszło 2 godziny. 
Po ukończeniu iey miał Poseł Rossyyski naradę z 
H rabią  A berdeea.

— D n ia  2g —
Parlament zgromadzi się w przyszły czw ar­

tek; większa część członków iego zbierze się je­
dynie w zaufaniu gotowości i dobrych chęci rządu.

—Dziennik Sunday~Tim .es zawiera następu­
iący artykuł: na pewney także powadze oparci za­
pewnić możemy, że Xiążę Leopold gotow iest 
przyiąć tron  G recki , skoro mu go Mocarstwa 
sprzymierzone ofiaruią. Pogłoska o iego wzbra­
nianiu się, iest zupełnie bezzasadna i fałszywa.

N i d e r l a n d y .
В ги х е ііа  dn ia  2у  s tyczn ia .

(z Ga $ ety Warszawskiey).
Mówią, iż nasz sąd Kassacyyny rozstrzygnie 

wkrótce zapy tan ie :  czyli w yrok sądu k ry m in a l­
nego może bydź uchylonym z tego powodu, iż ie ­
den z sędziów przysięgłych spał podczas w pro­
wadzania spraw y i wtenczas się dopiero obudził, 
kiedy deliberacya zacząć się miała?

Przybyły  niedawno do H a g i  now y Poseł 
Ziędnoczanych Stanów A m eryk i pó łnocnej przy  
Dworze naszym, Pan P r e b le , ma (iak słychać) 
instrukeye względem zatargów między tern iż Sta­
nami a W ie lk ą  B ry tan ią  o granicę K a n a d y , k tó ­
ry c h  rozstrzygnienie zdano Monarsze naszemu, 
którem u wszystkie pism?, tyczące się tego przed­
miotu, maią bydź złożone do dnia 2 k w ie tn ia , a 
potem K ró l  Jm ć  w przeciągu 3 miesięcy wyda 
wyrok. __________

P o w o ła m  drukować. Zpolecenia  H V . Litewskiego W ojennego Gubernatora.
Andrzey Blicharski Rzeczyw isty R adca  Stanu  i K aw aler,

w D ru ka m i Redakcyi.


